
w W I L N I E  dnia 6. Lipca V. S. R O K U  i 8i o*

W  II* N O  V. Si d. 5 lipća. Kładniemy 
iiaymiłościwszą odpowiedź, J, J. Mości dla szla­
chty gubernii litewskich* przez Towarzysza 
mininistra wnętrznych interesów, do J W. Ge­
nerała  od infantery litewskiego woiennego 
.Gubernatora Michała Goleniszczewa Kutuzowa 
przeniesioną w słowach „ O chęci szlachty 
litewskich gubernii wysłania do S. Petersburga  
deputatów dla złożenia JEGO IMPERATOR- 
SRIEY MOSG1 naypoddannieyszego dziękczy­
nienia za naywyźsze łaski w ciągu wielu lat 
na te  gubernie wylane miałem szczęście p rze­
kładać IMPERATOROW I—J. J. Mość przyioł 
w  prawdziwey cenie ten nowy dowod przy­
wiązania i wierności szlachty litewskiey i roz­
kazał mnie naywyźszym ukazem zgłosić się 
do J W P a n a  ażebyś Jey oświadczył Monarsze 
ukonten towanie— Co do deputatów przekona­
ny  Imperator o wdzięczności i przychylności 
szlachty Litewskiey uwalnia ich od osobistego 
przybycia; iednąk raczył naywyźey uwaźyć, źe 
ieźeli deputaci chcący osobiście stawać przed 
tronem maią iakie w dziełach potrzeby,  na 
ten  przypadek pozwala na ich przyiazd—O tey 
Naywyższey woli mam honor oznaymić JW« 
Panu “ podpisano: Józef Kozodawlew

Dnia 5o przeszłego miesiąca w .Uniwer­
sytecie wileńskim miane było publiczne p o ­
siedzenie, które oprócz wielu gości, zaszczy­
cone było przytomnością JO. Taynego Kon- 
syliarza, Senatora, Członka Rady Państwa i 
Kawalera Adama g ięc ia  Czartoryskiego ku ra ­
tora Uniwersytetu  i szkół iego wydziału. 
Rektor  zagaił posiedzenie, i wspomniawszy 
o stratach Uniwersytetu  poniesionych przez 
śmierć członkow iego, a mianowicie o stracie 
w roku przeszłym członka honorowego X. Ja­
na Albertrandego biskupa Zenopolitańskiego 
męża roz.ległemi wiadomościami w starożytno­
ści, w l iteraturze Grećkiey i Łacinskiey, w hi- 
storyi  powszechney i kraiu swoiego, grunto­
wną nauką, ciągłą i niezmordowaną pracowi­
tością znakomitego, po którym dostały się U - . 
niwersytetowi szacowna iego ręko-pisma^ w 
19 tomach zawarte; czytał życie i pochwałę 
X .  Marcina Odlanickiego Poczobuta wysłu­
żonego w Uniwersytecie wileńskim Pro- 
fessóra i Astronoma i obserwatora, który na 
dniu 8 lutego roku bieżącego 1810 zakończył 
w  Dyneburgu życie swoie pełne chwały i na 
zawsze pamiętne w  dzieiach Uniwersytetu w i ­
leńskiego i edukacyi publiczney: poczem P ro ­
fessor Groddeck i Dziekan oddziału l i te ra tury  
czytał rozprawę i w ięzyku łacińskim okazuiąc 
mądrość dawnych Greków w szacowaniu p rzy­
miotów i zasług ich przodkow. Na temże po ­

siedzeniu ogłoszone zostały imiona studentów 
Uniwersytetu, którzy uą < xarninach konkurso­
wych o nagrody przeznaczone, stosownie do 
ustaw, po iedney na każdy oddział, wartości 
rubli  sto srebrem, dali dowód pilności, ta lentu ,  
i znacznego postępu w naukach, to iesti w 
oddziale nauk matematycznych i fizyćznych 
przyznana nagroda W incentem u Sienkiewiczo­
wi Kandydatowi do stanu na^zycielskiego,  
współubiegaiącym się zaś studentowi X. T a d e ­
uszowi Maiewskiemu prawd Wcześniejszego u- 
biegania się o stopnie Akademickie, Ignacemu 
Lachnickieńm filozofii Kandydatowi pubiiczua 
pochwala-— W oddziale iiauk medycznych p rzy ­
znana nagroda W incen tem u  Woyniewiczowi 
a acoesit Leonowi Naumowiczowi, innym zaś 
współ ubiegąiącyrh się, Hyacyntowi Lange,  Ł u ­
kaszowi Bohuszewiczowi, Stanisławowi Dere-  
wińskiemu, Antoniemu Sawickiemu, Janowi 
Tomarowiczowi,  Janowi Laskowskiemu, Józe­
fowi Buczyńskiemu, Józefowi\Chrzcżonowiczo- 
wi, Maxymowi Żukowskiemu, Jozefowi Grabo- 
wickieuiu kandydatom medycynjr,  pierwszym 
na funduszu skarbowym, d ostatniemu na wła­
snym;, publiczna pochwała. W  oddziale nauk 
moralnych i politycznych nagroda przyznana 
Józefowi Bobrowskiemu, ą Ludwikowi Rozwa­
dowskiemu publiczna pochwała- Kandydatom 
filozofii—. W oddziale L i te ra tu ry  i pięknych 

' sztuk nagroda przyznana Maxymilianowi Ja ­
kubowiczowi kandydatowi do stanu nauęzyciel- 
skiego. Po skończonym posiedzeniu, U n iw er­
sytet ze wszystkietni studentami udał się do 
Kościoła Akademickiego na T e  Deufm

S. P E T E R S B U R G  Y. S. d. &5 czerwoa. 
J. J. Mość oświadczył swoie ukontentowanie 
woysku, które d. 14 było na popisach na polu 
Smoleńskim i na żołnierza po rublu darował— 
W  pułku huzarskim Białoruskim zostali, p o ru ­
cznikami Skirmunt,  i AndrZeykięWicź,chorąźyrii 
Jankowski: w Teraspolskitn , Stankiewicz kap i­
tanem* Szczerbiński, Kaliński i Tabiński pod­
porucznikami: w Derptskim dragońskim R a ­
wicz kapitanem, Jankiewicz sztabs-kapitanem* 
Broniewski porucznikiem; w Ochotskim rnu- 
szkietierskim pułku. Sztaszewski Daniszewicz 
i Parszyński porucznikami w Mingreiskim ni. p. 
Zgurski kapitanem, Baranowski sztabs kapita­
nem ; podobnież W Nitawskim dragon- 
skim Rawicz SzastkieWicz kapitanami: w Bie- 
łożerskim m. p. Olechnowicz, Suchocki, Drowie- 
cki, Pocżobut, Szostakowski i Kałakutśki pod­
porucznikami; Raczkowski i Kozłowski chorą- 
źemi: w Riazańskim m.  p. Zakrzewski Rogo­
wski sztabs kapitanami: w Wilmasztrandzkim 
m.p .  Korsak, Sobolewski porucznikami w Brze-



zinski kapitanem, Sobolewski sztabs kapitanem, 
Moszyński, Markowski* Golz porucznikami: w 
5o strzeleckimi p. Kuźmiński, Makarski, Czer­
nicki porucznikami; Przysiecki podporuczni­
kiem. Szef cggo strzeleckiego p. pułkownik 
Sanderś za okazane męztwo W bitwach mianowa­
ny  General majorem.

Dnia 12 W. Xźńa Katarzyna Pavvlowna z 
małżonkiem swoim Xciem Oldenburskim przy­
była do wyźszegó Wołoczka. T łum y  Judu spo­
tkały dostoynych gości. Dnia i 5 oglądali ka­
nał i szluzy, i te stawy wody zapasowey, któ­
re  były ieszcze od Piotra W .  zrobione. Dnia 
17 ruszył dvyor Xiążęcy do tey stolicy i szczę­
śliwie przepłynoł iezioro Mstino— Dnia i 4 w 
W ib b rgm w  rocznicę stuletnią podbicia tego m ia­
sta zwycięzkim orężem im pera tora  Piotra  I  i 
przyłączenia iego do Rossyi , obchodzono tę 
wielką pamiątkę uroczystym sposobem przez 
nabożeństwa, processye, obiady, bale i i łiumi- 
ńacyą— J- J. Mość naymiłościwiey potwierdzić 
raczył Tes tament  ś. p. Jgnacego Karpia  Chor. 
Tjpit: daruiąey wolność wszystkim poddanym 
dusz męzkich 7000 wynoszącym.

W I E D E Ń  d. 26 czerwca. ( z Beri; Harn;) 
W oysko nasze od 80 tysięcy z a rty le ryą  od 
dział i 5o ciągnie teraz do W ęg ier  na granice 
tureckie. Lecz chociażby i przyszło do woyny 
między P ortą  Ottomańską a Francyą, rozum ie­
ją źe Austrya nieda większych posiłkow, po­
nieważ stan zróynowany skarbu niepozwała 
śnieć większego udziału. Jaka zaś nasza cała 
potęga i iak ona rozłożona następny e ta t  oka­
zu ie. W  Czechach dowodzi FM.L. Graf Col- 
low rath ,pod  nim służą GG. W inzingerode , W al-  
sńodeń, Vincent, Klenau, W eyssenw ołf i 9 bry­
gadierów, ćały zaś ten  k o rp u s , składa się z  19 
regim entów. W  Morawii dowodzi AX. F e r ­
dynand; pod nim kom enderują dywizyami GG. 
Spethy S. Julien, i Schusteck; pod tem i służy 
8 brygadierów, a regim entów liczy się i5  w 
tym  korpusie. W  Austryi niższey i wyźszey 
naczelnym dowodzcą iest FM. Xźe L ich ten- 
szteyn, a ma p o d , swoiemi rozkazami GG. Stip- 
sitzi, Amende , Maurycego Lichtenszteyn i R o­
senberga, 8 brygadierów i i 3 reginlentoYP. W  
Austryi w nętrzney  naczelnie dowodzi G. X źe 
Hohenzollern; pod nim służą GD. Colloredo i 
Schaurothj 3 brygadierów i 7 regimentoW. 
W  Gallicyi głównokomenderuiącym iest GFM, 
Graf Bellegarde z GD. Neustedter, Provenceau, 
i Sommariva, ma 7 brygadierów i i 5 regim en­
tów. W  W ęgrzech hetm ani FM. Alvinzy, 
pod nim dowodzą dywizyami GG. X . Hehen- 
loe Bartensztęyn, Clary, Hessen Homburg; Gi- 
tilay, FriiWont, Blanchi, Meczeri, Radecki i 
10 brygadierów; korpus ten  składa się z 20 
ręgimeńtow. W  Skiawonii Główną ma kom en­
dę GFZM. baron Simbschen, nad dywizyami GG. 
Siegenthal i Jellachich oraz 4 ch brygadierów; 
regim entów iest 7, z k tórych 4 graniczne. W  
Kroacyi GFZM. Hiller z G. Knesewich: i 2 b ry ­
gadierów, 2 reg im ents liniowe i 2 graniczne^ 
W  Batmacie FML. Ducń z G; RadiVoieyich i 3 
brygadierami* z ćma regim entam i łiniowemi 
4 2itia gramcżnemi. W  Sifediiliogrodziu. FŻM. 
Graf Collovrath z GG. K neresty  i Stoichevich 
4 ma brygadierami z 4 regim entam i liniowe- 
m i  ama wołoskiemi. i  arna h iuarsk ism i Ssekle-

klera. P ierwszy korpus a rty le ry i stoi w P ra­
dze, 2gi w W iedniu , 3ci w Ołomuńcu, 4ty  w 
Pesth. K orpus m inerów  w Kloster Neubur^ 
Osm regimentów, które naywięcey ucierpiałv' 
rozwiązuie się. *

Mówią źe Cesarzowa uda się do Drezna; 
tamże powrócili XX. Sascy Antoni, Teressa i 
Amalia z podróży swoiey do Pragi. F ranci­
szek 2gi powrócił do W iedn ia— Chirurgom fr. 
tu  znayduiącym się rozkazano udać się dó 
do Hiszpanii—Rozwiązanie losu pyowinćyi Jl- 
iiryyskich,podług Prezburskiey gazety, ma bydź 
pożyteczne dla nasaey Moharchii— Ze Stam bu­
łu  przychodzi wiadomość^ iż niedostatek ży­
wności w tey  stolicy, sprawił okrzyk przeciw ­
ko Anglikom. Póki T ureękie  porty  były zam­
knięte, póty Stambuł miał wielką oblitość ży­
wności; skoro one Anglikom otworzone zo­
stały, całe zboże i woły wykupiono i stołićę 
ottomańską ogładzono. Sułtan zrzucając Kay- 
m akana z urzędu* z tey przyczyny, rozkazał 
ażeby nie wysyłąno zboża za granicę, i po­
słał eskadry ażeby krążąc po Archipelagu p r z e j ­
mowały okręty  kupieckie, i sprowadzały do 
Stambułu te  któroby znalazły się żywnością 
ładowane. Roznmieią źe ta  okoliczność po­
różnić może F ortę  z Brytanią W. Poseł an*: 
Adair zawiesił swóy Wyiazd do nicią kiego cza­
su. Stosunki między Francyą i p o r t :j n 
znamię spokoynośei* agent fr; Maubourg z dy­
s tynkcją  Wszędzie iest przyymowany.

P  AR Y Z  d. 2.5 czerwca. { z Monitora Frant) 
Dnia 20 Im pera to r  zgromadził w S. Cloud mi­
nistrów na wielką radę. Dnia 21 był w do­
m u  u Xzney Montóbello. Posłowie austr: cią­
gle tu  bawią. . %że K urak in  m inister ro isyy. 
ski wyiechał z tey  stolicy na powrót do 9 . 
Petersburga, toż ueźynił poseł duński — Napo­
leon wyliczyć kazał 100 t frankó w dla P. p ro -  
Uąt a 4o t. franków P. Fougbes n ad g ro f ly /za  
wynalezienie ćuk ru  z syropu winogronowego, 
zobowiązkiem iednak odkrycia i ogłoszenia te­
go sekretu , oraz użycia sum pomiecionych na 
żałoźeriie fabryk w departam entach południo­
wych. Kommissia z Chemików złożona zna­
lazła, źe cukier winogronowy od cukru trzci­
nowego iest dwa razy i pół m niey słodki, źe 
użycie iego łatwe i pożyteczne. Funt cukru 
trzcinowego kosztuie we F r a n c j i • 6 franków; 
przeciw nie  funt winogronowego nie będzie ko­
sztować iednego franka—O wyiezdzie Napole­
ona do Bayonne lub do Rzymu n iepew nego: 
ekwipaże Jm peratorskie poszły w iedńą i dru­
gą stronę.

M A D R Y T  10 czerwca ( z Paryż, H a m ;) 
Następne są urzędowe rapporta  o czynnościach 
woysk fr. w prowincyach Hiszp. W  Arragonii 
G. Suchet dowodzca . 3go korpusu po zdobyciu 
L e n d y  przystąpił do oblężenia tw ierdzy Ma-, 
qumensa, zwaney kluczem do rzeki Ebro, po- 
łoźoney w zbiegu rzek Ebro i Se'gro na wy- 
niosiey i spadzistey skale. Dnia 20 maia za- 
czoł opasywać to miasto, d. ,5  zupełnie zam­
knął. Zam ek był niedostępny: trzeba b jłd  
robie nową drogę; dzieleni 100 katolonczykow* 
tyłuz żołnierzy, i min saperów, trudna ta ro­
bota w skałach i górach dokonana. T rzy  wy­
cieczki nieprzyjaciół zniszczono, 100 ludzi tru* 
pem  położono, 200 wzięto w niewolą 2 dzia^



|a, i ooo karabinów, magazyn prochowy i ła- 
' dunkow, oraz 8 milionow kuł zdobyto. No­

wą drogą sprowadzono artyleryą i za iey  po­
mocą otworzono przykopy. Kartaeze nieprzy- 
iacielskie gradem sypiące się na robotników u- 
biły szefa batalionu od inżynierów Sebe i 60 
łudzi. Mimo ten ogień równoległa, przykop  
i baterye wzniesione zostały. Drugi batalion 
z igo regimentu Nadwiślańskiego pociągnął m ię­
dzy szańce miasta a zamek, pośród walących  
się głazów z gór pobocznych, i postępując n ie .  
przebytemu urwiskami Otoczył nieprzyjaciela i 
zmusił do ucieczki, wskoczył na inury i m ia­
sto opanował, azatym 8 dział, 4 oo strzelb, i 5 ' 
fasek prochu i i i  statków zdobył. Szef ba­
talionu Ghłusewicz i kapitan od saperów Fo-  
ueaut kierowali tyni attakiem, i mimo ognia 
z  zątnku burzącego miasto w riitń utrzymali 
śwoie stanowisko. Potym przybliżono przy­
kopy o bo sążni; i założono bateryą ód dział 
18. Czas nieiaki siła ognia chwiała się ż prze­
wagą; nieprzyiaciele zbili 5 nasze działa, lecź 
doskonałość i męztwo naszey artyleryi prze­
mogła. Baterye nasze zwaliły część iedną for- 
tyfikacyi i do milczemd przywiodły prawie ca- 
łcą artyleryą zamkową. Chciał nieprzyjaciel 
ogniem zręczn ey  broni utrzymać walkę i tym  
czasem podnieść baterye; łecz nasze kule i 
bomby niepożwoliły przyyść do porządku. 
W yw ieszono zatym białą chorągiew i o kapi- 
tułacyą proszono. , G. Sucłiet rozkazał poddać 
się na łaskę. W yszła  więc dnia 8 czerwca o- 
sada z twierdzy i broń złożyła. Poszło w na­
szą niewolą i 4 oo żołnierzy i 78 officerow. 
Zdobyliśmy 45 dział, 4 oo t. ładunków ang, bo 
t. funtów prochu, w iele  żelaza, i żywności na 
5 miesiące dla 2 t. ludzi. Chorągwi 10 w y­
dartych nieprzyjacielowi posłał Sci korpus w 
podarku Imperatorowi; W ciągu oblężenia w y ­
strzelił nieprzyjaciel 10 t. raży. Między ień-  
cąmi znayduie się regiment Strzelecki kosztem  
Generała angielskiego Doyłe w Arragónii i Na­
warze ząciągniony, uzbroiony, po angielsku  
ubrany i utrzymywany.

W  Atidaluzyi wszystko spokojne: góry na­
w et Alpuxares wolne od rozboiow: duch pu­
bliczny dobry. _ Oblężenie miasta Cadik będzie 
popierane z całą tęgcścią mimo przeszkód w  
trarisportach i usypywaniu przykopów od miey-  
sca i pory roku. Jeden tylko wypadek itite- 
ressuiący zaszedł w  t e j  stronie: 900 żołnie­
rzy, i 600 offcerovv; z kopusu G. Dupont, któ­
rzy od roku na pontonach przed portem Ca- 
dix w  n iew oli trzymani byli, drogą rozpaczy 
odzyskało wolność. Dnia i 5 maia w nocy u- 
łożony oddawna proiekt do skutku przypro­
wadzili. Żołnierz lądowy rozbroił straż po­
stawioną i na swoie niieysce zamknął a z bro­
nią wydartą stanoł w szyku boiowyrn na po­
kładzie. Mężni kirysierowie złamali i ucięli 
liny, któremi pontony były przywiązane do 
brzegu. Żołnierz morski w zioł rudel i całą po­
sługę okrętową: prześcieradła i koszule za ża­
gle rozpięte rostały. Pilnujące szalupy nie przy­
jacielskie postrzegłszy tę ucieczkę uderzyły na 
ieńcow; łecz za pomocą wiatrti i pracy rudel- 
nikow, odpieraiąc aifak granatami, płynęli kń 
brzegowi, na którym stało wóy.sko; aż na re- 

na piasku osiedli* Szef szwadronu z re­

gimentu 10 dragónow Faurax rzucił się w m o­
rze 1 pierwszy przeplyaoł do lądupoznaymił 
woysku fr. ó tey wyprawie, i nazad wpław po­
wrócił donosząc swoim o bliskim ratunku. Dnia  
16 z rana trwoga powszechna rozlegała się w  
porcie Cadix. Prędko zaczął się straszny ogień  
z dział i 5o z zamku Puntałes o ćwierć wystrza­
łu i Wszystkich Okolicznych featehy-i m eprzy-  
iaciehkich: tudzież 20 szalup 1 tyleż galiotow  
strzelało zhliska do pontoaow. Trzykroć za­
palił się okręt Castilia, na który ni byli office- 
rowie,. trzykroć pożar był ugaszony. W  tym  
krytycznem położeniu gdzie ogień i woda 
śmiercią groziły, gorliwość bezprzykładna fran­
cuzów na brzegu sfcóiącyeh ratowała nieszczę­
śliwych: 2000 ludzi nayniocńieyszych, do wo­
dy uzwyczaicrijch, poszło w  morze i przez 8 
godzin; nie wychodząc na ląd pod strasznym  
Ogniem nieprzyjaciół; wpław, linami, i łodzia­
mi uprowadzało z pontoao v tych nieszczę­
śliwych; na brzegu w ozy stoiące u Woziły na 
mieysce bezpieczne. Artyleryą nasza grać nie  
przestawal.il i kilkakroć zmusiła do milczenia  
baterye zamku Puntałes, dó którego nadto 5 
bomby trafiły, lecz statki działowe nieprzy­
jacielskie, które stanęły ża pontonami, nierno- 
gły  bydź dostęgńionerni. O południu wszyscy  
iesicy w liczbie 600 óffićerow i 900 żołnierzy  
uwolnieni zostali a okręt Kastiiia spłonął. W* 
toy wyprawie popisali się śżcżegulniey, na­
czelnik oddziału gwardyi morskiey Jniperutord, 
który w nocy z 15 na i 6 vVyśłany s obozu skom- 
m um kow ił się z ieńcami; kapitan fregaty Dória, 
Moureau, Fougne i Girandin porucznicy okrę* 
tow i, którzy zręcznie kierowali obrotami pen­
tanów; Pułkownik Bricąuet z j 5 regim entu p ie­
choty i maior Christoph z lćatego regim entu  
kirysierow, którzy dowodzili siłą lądową mę­
żnie i stale. Z  niosących ratunek pierwsze  
mieysce trzymaią inżynierowie Clouet Bom- 
part i Joubert, którzy • wpław Uratowali 20 o-  
sob tonących pod najstraszliwszym  ogniem; 
Adńiirał Salcedo, który posłał wozy dla u- 
prowadzania na mieysce bezpiecznieysze, GG. 
Leval Ruffin i  Abboyile, którzy przybyli ze  
statkami. W  óstatniey. walce polegli; P, M o-  
urreaii Sżef batalionu. Mamtoat i kapitan iiior- 
śkiey artyleryi Iioridn, na pontonie kćrtacza- 
m i uderzeni, kapitan! Lerissoa i BartliCj oraz 
6 innych utańęłi-™Główna kwdterd woyska 
oblegającego w  Puerto M a r ia ż W ć y śk o  Por­
tugalskim zw an e , hetmOnstwi M; Masseny 
X cia  Eslingen, d. 5 i maia mialij główną kw a­
terę w Salamance. M. Ney opas nie Ciudat 
Rodrigo; na początku czerwca otworzy przy-  
kopy, które dotąd dla ciągłych deszczów nie  
mogły bydź rozpoczęli. W oyskó ang; ma głó­
wną kwaterę w Almeida, opierając skrzydło le w e  
o rzekę Duro a prawe o miasto Abrantes. Kray  
górzyśtyi oraz trudny do przebycia przedziela  
2 woyska. Bliskość armii, obroty wzaierane, 
wielkość siły, ważność ihteressu, każą spodzie­
wać się wielkich w tey stronie wypadkoW sta­
nowiących los iedney lub drugiey strony.- 

L O N D Y N  d. 16 czerwca ( z Franc: Berlin: 
Hamb:) Wiadomości od Lorda W ellington  do­
chodzą dó dnia 22 maia. Główna kwatera woy-  
ska naszego była w  Cclerico, Gs Balestaros w  
Frigirial Odón.el w CąciiaSi. Nasi. Cżektią



przybycia  posiłk ow , które w ysła liśm y i teraz Senlis zam ordow any dla te-m aźebv
le szcze  posyłamy. Miasto Astorga, po naym ę- X cia  było  na niego zw alone Nadto
ź m e y sz ey  obronie, po trzy d n io w y m  szturm ie, dział in n ey  postaci m ezczvzne t?  7 ' '

■ się francuzom —  Da 'Cadix zaw inęły  2 i ^ g d . W s z a U e  Sąd
okręty  z Vera Cruz z 7  m il ionam i d o lk ro w , z Senlis za samobó-ycę i przeto pod W  5“Vl 
5o  t. funtów Iudigo, i im iem i drogiem i pro- iu 'p o g r ze b io n y  został na drodze if, ŻWyC2ai 
duktam i osadow em i— Lord Landsdow n w izbie kołem  p rzew iercon y— DwucI str ,r^ OWey  
w yższey  naganiał m in istrów  ze w zg lęd u  na detta, k tórzy  rozruch wszczynać S f !  T  
czynności nasze w Hiszpanii; opisał n iedostatek  do w iez ien ia  na 6  m iesięcy' Bu 1 tt 1 °
w oyska  w e  wszystkich artykułach , przem oc uw oln iony  przy  zam knięciu P a d a n ^ t T
francuzów , słabosc łnszpanow ,n ieezynność  woyr w atele  zN oth in gam  podpisali , k / t ,  i  7 '  
ska naszego, pow szechną na p ó łw ysp ie  n ie u -  mg Parlam entu W liczbie 45oo~!d*° wo p r . " *  

1 Proponował do rozw iązania czy w ypą- ‘ ke ogłosiła drukiem  swoia I n r r l n  “f  r~ 
da z po lityk i u trzym yw ać dalsze związki z H i-  W  A m eryce w  Quebec a r e s z t o w i  udea<p ?^ '  
szpanią lub czy potrzeba cofnąć ztamtąd nasze gazety , skonfiskowano d iu k ir n ó ‘ " , " Cę 
posiłk i? Margrabia W e lle s le y  z dahzesn i m ini- nych do Więzienia wzięto z a i r ' r ^ 1 
stratni odpow iedział, źe ta w oyna arcy pożyte- w ołucyą do w yw rócen ia  rządu aI f  V  T  
czna iest narodowi, Ze w ie le  za leży  na utrzy-' a przyw rócenia francuzkie-m OT  W, nada 
inaniu H iszpanii w  stanie udzie lności, i źe  pó- proiekt z listów  przeietvcb " n Si.ę ten
siłki i le  m og ły  ty le  u czyn iły  w  zasłon ie  połu- bierać zacźeli statki p o r tu a d  7 VCzykowi°  za~ 
d n io w y ch  p row incy i i  Portugallii . Azatym , 3 9  płacić kazai dań im  | « y c h . d z « , " t L ^ *  “ * 
głosow p r zec iw k o  yS przew aży ło  w ygranę na staw ili  kupców  w  pokoiu J  Z° '
stronę M inistrów. ‘ ‘

Lord Gray w  teyźe  izbie p ow sta ł przeci- HAMBURG d. 5o c zerw e l / W u rz „
w k o  m inistrom , i g w a łto w n ie  m ów ił p rzec iw - W  S zw eey i w ybór dem .fn ( Hanib,ZeII:)
ko  środkom od nich .przedsięw ziętym  do popar- który  ma obierać nasteuc- t r o n ,? ’ ° 
cia w oyn y , przec iw ko skutkom  w yp raw  nie- s i ę - K r ó l  pruski w y iech a ł d ń M  m “ ? zp ocz ł̂ 
szczęśliw ych, przeciw ko pom nożeniu  pod atków  w idzenia  się z X c iem  Strelitz  ^ cklenJUrga dla 
2 długu oraz rozproszeniu  skarbu, p rzec iw k o  był do Drezna. Przez  F r a ń k W  ° ^ Pr y_ 
błędn em u postępow aniu  ich z Ameryką, Hisz- n iec  pruski z Berlina do X c i !  
panią 1 narodami oboiętnem i oraz z K atolika- Paryża —  W oysk o  fr - zbliża VU,lhelm a do  
nu  Jrlandzkiem i, azatym Wnosił o uchw ałę , źe w na  kwatera, z 6  «enerałow i  8*°‘
m in istrow ie  zdradzili ufność p u b liczną! że no- 8 0 0  Żołnierzy i t y lu !  k o n i  J  > off icerow,  
wa polityka tna bydź zaprowadzona, lecz  upadł z R atyzbony do Frankfurtu- ^  V * * ech ° d“  
p ro iek t i5 4  glosami przeciw ko 7 2 —  C o d o  w y - będzie podobno liczny korpus 1  
rmany leńcow , uspraw iedliw iali się m in istrow ie  goniec z Paryża z o s tr z e ie n ie ^ a fe b V  r ? 8  
przed narodem, iż z sw o iey  strony  w szystko -  nybh okolic  zboża n igdzie  n iew v . f  
u czy n ili  dla le y  przyspieszenia, źe  u ła tw ili  W ie lk a  część ieszcze  woyska sask Jfr° Wadz.ano- 
spor o lencow  Hannpwersldch, lecz  źe Fran- stopniu woiennym . N ow a o r^ an tao  •*
cya zrywa negocyacyą źądąiąc ażeby S z w e d z i  i in  wprowadza się; ma bydź u s k n t Z  J  Y Y ™ ' *  
ni sprzym ierzoney angielscy byli policzen i w w y- s ien i i oboz koło L e z ń a  
m ianie,gdy.zgodzić  się nieobcą na w yp u szczen ie  Część fo r ty fik a c ji  D r ez iL ń ^ ;  u ^dozony.  
Hiszp: i Portugalczyków . Anglia ma 5o  t. francu- - b o i  , J  b y d / l ń -  T l ."*  *
zow  p rzec iw n ie  Francya l e d » o  l ic zy  l 0  t. angli-  , U  uw aln ia  Wielu żołn ierzy ktń7v u
kow.Nakott.ec zap ow ied z ie l i  m in istrow ie  źe  w y -  czas służby, a na mieysco „ y b i t h ,  'vJ'szeal  
m iana jest w ątpliw a, a pok oy  niepodobny, gdyż k t t t t o w - J e ż e l i  m o żn i w ierzyć  ” *
Anglia m ezgodzi się lak ty lk o  na traktat hono.- cyi, w ieśn iacy  nieśli l- m ' e“
row y i spraw ied liw y , co bydź n iem oże  w  te -  g .  do Sstokólm u , wszyscy T a k o T *  * S U'? itt 
razm eyszych  okolicznościach, Lord Stauhop stolicy  przerażeni sa t v m n '  ! ^ e s z k a n ę y
w nosił kźeby środki praedsięw sięto , p rzec iw k o  sem; nikt dńt,d  tey  straty ■zapornHeć” 5’"’ C'° ‘ 
zagrożonem u w yląd ow an iu  z Boulogne g d z i e  p A O V /  a pomr.iec niemoze.
Napoleon zgrom adził 4o t. m a y tk o w  i p Ł i -  D ziem hk ( * f Ushauer: )
w ko m achinie  p od w od n ey  Fultona, która m oże z Lipska zbiia pogłoskę o X ^  PL°  art^kułem
w ysadzić okręt nayw iększy , a k tórey  próba sżąwib u dworu m iał X '?UU’ ktotT  w W ar-
dow iedziona  w Cherbourg i B oulogne. O strze- polskich „ W iad om o "  orderach
zen ie  to pogardzone— P arlam ent w krótce ma in aem i, co to  iest P o l s k i ’ in ^ dzy
bydz zam knięty. X i^ t -  W 3 ^c-. < • - Huropa zna tylko

Z przypadku X c ia  Cumberland i  IHorder- cadffitt w  orderajł.1' S L t w a ° k t ó Ui* in a -
stwa służącego Senlis nastąpiły w  pism ach p u - i e “ D aley  żnaydufa w  t, ’ '“ e e x 3’s l“-
.blicznych w ie lorak ie  w nioski. Zastanawiano —
s.ę za coby on godził na ojiebranie życia  P anu, „ y  w  państw ie, które' t y ł l o  
od ktorego n .c  złego n igd y  m esłyszał, i p rze-  stWo iest  znaibm e N - d t o f  ° l  f  W  
ciw ko któremu n igd y  m ep o w śta ł!  L ek arze  o- w ie lorak ie  podróże do W i e l i ; • ’ PrZ0Z
patruiąc .ego  ciało zastanawiali się znayduiąc u  s w o i ,  praw dziw ie ' okcoWska ł T  
niego rece czyste , gardło dz iw nie  rów nie  po- dzie teno m ń -tw n  1 V? *roskIiVvosc w  rzą-
d erzn ięte , i iego na pól rozebranego, azatym  ' k iń io p iera ćs ie  w a’d n iin ltra  ^  
zastanawiali s.ę, k iedyb y  m iał czas po ucieczce W lF iH F  W 5 un istrac> 1 te g °  państwa—
od X c ia  rozebrać się, um yć się, zarznąć sie i  Nas-a d w o rsk i ^  cz®rw ca* ( Z uschauer:) 
s innać,ponieważ po  zawołaniu X c ia  natychm iast wiadom ość że  c - r i d U t e  o ^ W
p rzyb iezon o  na ratunek. W n o szo n o  w ięc  że  bydź odstanir-na AVScnodniey  Galicyi ma

Z a  P o a . c l c u  C enzury W U e ń i i w  O tS S  2 ^  ^ n X r r K



D O D A T E K N ro54-
D O  G A Z E T Y  K U R Y E R A  L I T E W S K I E G O  

w WILNIE dnia 6 Lipca ROKU 18io.

j  Z  W I L N A  dnia 7  lipca. D . i ja  ao  przeszłego m ra  
z aćzęły aią odbyw ać publiczne exara ina  Ućzniow G i - e 
mnaziura p rzy  Im pera to rsk im  W ile ń sk im  U niw ersy tec ie  * 
nauk chrześciańskiey , g iam a ty k i  ięzykow polskiego i ł a ­
cińskiego, tnora lney  a ry tm e ty k i ,  ieom etry i we w szy s tk ich  
częściach, Algebry , L og ik i ,  O g ro d n ic tw a ,  R o ln ic tw a , F iz y k i ,  
Chimii, W y m o w y ,  P o ezy i ,  P ra w a  p rzyrodzonego , p o l i ­
tycznego, na redow , ekonomiki politycZuey, ieogra lii ,  h i s to -  
ryi, m ytologii ięzykow rossyyskiego,greckiego,francuzkiego i 
n iem ieck iego , o raz  z rysunków  m ala rsk ich  i to p o g ra f i ­
cznych. E x a m iu a  te  o d b y w a ły  się ciągle p r z ^ z d n i  8  w  
przytom ności R e k to ra ,  i P ro fe so ró w  U n iw ersy te tu ,  wielu 
znakom itych ob y w ate l i  i różnego s ta  U z a p ro sz o n y c h  g o ­
ści. U czn io w ie ,  k tó rzy  i w <-iągu szko lnego  roku o b y tZ a y -  
nością, pilnością do nauk , o ra z  znacznym  w nich postępem  
i w  czasie tychże  eXam inow p rze*  dokładne na podane 
sobie pytan ia  odpowiedzieli sp raw ied liw ą  zyskali zaletę, do 
publiczney  podsią  się w iadom ośc i— A K  L  A S S  Y I. 
Jan  A d am ow icz , F r a m i s z e k  P u s ło u sk i ,  W ł.  dysław P u s ł o -  
■wski Antoni B  iranow sk i,  Ju s ty n  B ire l to ,  M m iiał C ń o d a -  
Bewicz, Je rzy  G iedroyc, A lexander  Gutt,  F lo r ia n  M ikulski,  
I z y d o r  M ikulski,  Autom N ow icki ',  A tam P aszk iew icz ,A dam  
N o w ick i ,  H e  m y k  P r o z o r ,  C y p r y s u  P u d ło w s k i ,  H ie ro n im  
P o t r y k o w s k i , F r a ń  iszęk P o .ry k o w sk i ,  A lfons P o t r y k o -  
wski, S tan is ław  P o t ry k o w s k i ,  Al. xander  Raczyński, Jan  
S ła w ń sk i ,  E d w a rd  S o ro k a ,  A n d rzey  T o w iań sk i ,  K a ro l  
T o w iań sk i ,  Jan  W aszk iew icz ,  M .c h a ł  W asilew sk i,  Jan  
Z apaśn ik ,  'M ar ty u ian  H ouw ait  — Z  K L A S S Y  2iey  
F ranc iszek  M alews .i ,  Eu>tachy W o łło w ic z ,  Jó ze f  Ś n iad e­
cki, Józef Bofc usz, Z y g m u n t  B a r to szew icz ,  K azim ierz  B a l iń ­
sk i ,  S y  mon Chodasewiez, W u rc e u ty  Czerw ińsk i,  F e rd y u a n d  
G u tt ,  K a r o l  N ie m c e w ic z ,  T ad eu sz  N iem cew icz, Jan  K u n -  
daioz, K a z im ie rz  L ew ick i ,  T eo f i l  Po litow śk i,  M ac icy  
Strokowski, A d n n  S k p ść ,  Ignacy S ieklucki, J ó z e f  Sipko, 
Ludw ik  U rb an o w icz ,  Stefan Wiszatiiewtfki, P a w e ł  Walicki* 
L e o p o ld  Walic ki, T adeusz  Byczków s k i ~ Z  K  L  A  S  S  Y  
3cisy; Ignacy  H u w ald ;  T adeusz  W o y n i ło w ic z ,  A lexander 
X ią ż e  R adz iw ił ł ,  Bogusław P eza 'rsk i ,  S tan is ław  S id o ro ­
wie*, J ó z e f  Znosko , Kaiol Rożen, K o n s ta n ty  Balbiani, 
A n d rzey  G rudzińsk i,  S tanisław Żukowski, W ła d y s ła w  S w ię -  
to rz e c k i  P aw e ł  Jagm in , W o y c ieeh  Michałowski, T o m a sz  
Stępkowski M ic h a ł  R eczyńsk i ,  W a le n ty  W o lf ,  A lexan­
der  PodbereslA Jó zef  B e-u , Józef  Jocz ,  R om an  B rach fe ld ,  
Benedykt B arto szew icz , Z ygm unt Siem aszko, K aro l  M ac-  
kiwidz A d a m  A bła tnow icz ,  A d a m  Czerw ińsk i, P a w e ł  
W e lk  Ja n  K oby liń sk i ,  A nton i Szachin, Jan  W i tk o w s k i—  
Z  K L A S S Y  4 tey„ A nton i  W y r w ic z ,  J a n  D aleck i ,  
K az im ie rz  O sk ierka , M ic h a ł  Balińśki, Ju s tyn  Szum ski, Jan  
U rbanow icz , F ab ian  Swiątecki, L udw ik  R aczyńsk i,  Jan  
Antecki, ' Stanisław K udelsk i,  P a w e ł  P o d g u rsk i ,  K az im ie rz  
Balukiewicz, Iguacy  Z iękow icz , Antoni Z i^ńkowicz, Ió z e f  
Slepść; M ichał L  c lm icki, Ió z e f  S ipko , F r y d e r y k  F ro la n d ,  
K a ro l  Podberesk i,  Jan  K rży w o b ło ck i .  Iózef M acieiewski, 
Tadeusz Juch n iew icz— Z K L A S S Y  5tey: K o rn e l iu sz  
Korbuth, P i o t r  S ław iń  k i ,  Adaiu Borow ski, F ra n c isz e k  P a ­
ca w,di, F td ix  L askow icż ,  Stanisław Rosołowaki, S tanisław  
Pietrzkiewicz , F ranciszek  G rz y m a ła ,  F ry d e r y k  Hechefy 
Ja  u Jarm ołow icz , F r y d e ry k  W e lk ,  M icha ł  K orb u th  —  rA 
K L A S S Y  6 te y :  S ta n is ła w  G ucew icz ,  O nufry  Pławski, 
K az im ie rz  M oniuszko , K a ro l  M oraw ski, Jo ze f  it G rabow sk i 
Jakub B rio te t ,  E lia sz  L ew ick i,  A ntoni M ińkowski, Bene­
d y k t  Kołotow ski.

E x c e r p t  oświadczenia z p ro toku łu  Sądowego Sądu 
.W oytow sK o Ł aw n iczeg o  W ileńsk iego  Roku i S i O  m ca  
iulii i .  Oświadczenie Im ien iem  J J i ’P. M arch ią  i M a ry a n n y  
Sz teynow  m ałżonków  przeciwko J P  Janow i W o j tk ie w ic z o w i  
ZarębaczoWi zauasza *ię oto: obżłny  YVoytkiewies p o y -

i

m uiąe córkę z p ierzszego m ałżeństw a sp ło d z o n ą ,  zesz łą  
K a ta r z y n ę  de dorao S tank iew iczow uę w zamęściu W o y t -  
kiewiozowę w znaczńey  ilości u załcych o yca  i m atki w y ­
p ra w ę  w zio łeś ,  i źyiąc p rzez  lat i O z staranności i  P r a  y  
b a rz iey  źałcey żony swey niżeli z W łasney p izysze  n e ś  
do sytuacyi znaczoey  na 2 5 ooo liczyć się m ogącey ,  naby fe« 
w espó ł z żoną  swą a  c ó rk ą  ż a łc y c h  d w o re k  na  p rz e d ­
mieściu Sto S te fańsk im , p raw o  na  imie o boyga  cd  S z w a y -  
k iew czow  p rz y z n a n e  pry ią łeś ,  do d w o rk l i ' lakow ego  na 
imie wspólne in tro  Ulitowałeś się W kam ellacyi m ieyskiey 
wileńskiey  p rz y  n ab y r iu  dw o rk u ,  stosownie do ukazu  
rządzącego  senatu rozpisyw ać się z sobą  w pro toku le  , o 
nieutaieniu poszlin  pociąguołeś, na niedopłaCuną su m m ę 
Szw aykiew iczow  za d w o re k  do podpisan ia  dokum entu  na  
z łł :  aóoo  podwiodłes i dop ió ro  k u d y  z p rzeznaczen ia  
nay wyższego, w ro k u  i 8 i o  zeszła z lego św ia t  i ćó rka  ż a łc y c h  
a żona  obżałnćgó niezostawuiąc p o to m s tw a  po s ib ie ,za ło y  
deltores , ta k  z myśli praw a s ta tu tow ego a r  l y  i 21 z ro z ­
działu  5 ,  iakoteż p r a w a  m agdebursk iego  n ie ty lko  w y p r a w y  
dekre tem  uieappellow anym  zap ew u io n ey  a le  też w szelk iego  
m a ią tk u  położonego będąc sukoessoram i, i k ie d y  o b i a ł ł n y  
nie tylko combinative zw róc ić  n ie  cbceśz ale kondyk tow ie  
idąc ony  trwonisz do ru in y  d o p ro w a d z a sz ,  na d w o re k  
debita  zaciągasz, ęelem p rze to  doprow adzen ia  do s k u t k u  
t a k  cy tow anego p ra w a  iako  też ukazu  z Rządu G u b e i ń  
wileńskiego źłcy deltores ,  a ż  by n ik t  u iiemą nu -w ie rzy ł  n ie -  
p p ż y c z A  i W układy  ażdne  nie w cho d z i ł  z obża łnym  p rz e *  
ninieysze ośw iadczenie  sądownie zauaszaiące  się i p r z y  
k u ry e rźe  litewskim ogłosić się m aiące  ostrzegaią  i źe n i e -  
m ożepołow y maiątku do Żyłcych należnego n ikom u z b y w a ć  
ani p rzek azy w ać  zńw.a. lam ia ią— U  teg o  ośw iadczen ia  W,

. p ro ioku le  sądow ym  w oy tow sk im  podpis takow y , iako nie­
umiejętny p ism a podpisuje Się k ładnąc  t iz y  k rz y ż y k i  

M erc in  Sztey ua  zgod o z p ru lokułem

I  W ileń sk i  policm eyster pudaie do  w iadom ości ih 
tuteysi kupcy S za rk u s  Beniam in P ą re tz ,  i Josiel Fab iaazow ics  
Z a y b e y ru  m aią  wyiechać za gran icę ,  więc k toby m ia ł  do  
n ich  iaką pre tenayą  i niech się iaw i  do* p o lu y i .  P .  8.

N a  s k u t e k  ukazu  R z ą d u  G u b e r ń s k k g o  L itewsko wilrń-ł 
skieg© dn ia  9 te raznieykzego mca iunii pod N . r a i  radzi© 
mieyskiey w ileńskiey  danego; taż ra d a  poJaie do pow s^e-  
chney  wiadomości: że fo lw ark i  funduizoive m ieyskie  L e — 
oniszki, T u p a c is z k i ,W y s o k i  d w ó r ,  zp rzy łąćzo n y m  d o  onego  
Pody so k im  P o d - G o r z ^ m  p rz ezw an y m , Kupryauiszki, i  KaH 
w a ł  ziemi od J W W c h  Potockich p r^ez  miaslo o dzyska-  
ney, będą w y p u sz c z o n e  ze  wszelkimi do ouych. pod ług  I i i— 
wentarzow ' należnościam i odeduia a 5 A p ry la  roku  p r z y —; 
szłego i 8 n  przez publiczną l ic y la c y ą w  trzy le tn ią  a r ę d o -  
w n ą  te n u tę  podz ień  23 . apryla  roku i 8 i 4 , do iak o w ey  
licytacyi nazn aczy w szy  R a d a  t t z y  trzy  te rm in#  p ie rw szy  
dnia 7, d ru g i  d n ia  12  i trzeci os ta teczny  d n ia  
90  mca 8b ra  ro k u  teraznieyszego 181 o ,  ażeby życzący  arę-, 
dow ać  w yż  rzeczone fo lwarki mieyskie w yznaczonych t e r ­
m inach  do licy tacy i W radz ie  na ra tuszu  z udow odnien iem  
pew ności do t r z y m a n ia  w ydać się maiąeych k o n t r a k t ó w  
s tawali,  rad a  m ieyska wileńska ogłasza i w zyw a . D a t t  ua 
ra tu szu  wileńskim W radzie  tegoż miasta roku. 1 8 1 0  mca 
iulii 4  dnia.

T o m a sz  R ty s e r  P .  R .

i  Sąd taxa to rsko  ex dyw izo rsk i  w  komplecie z W  W .  
T adeusza  O lechuowioza P re z y d e n ta ,  O t to n a  R o p p a  i Józefa#. 
E rd m a n a  Sędziów urzędn ików  ziemskicn pltu: upitskiego 
d ek re tem  rem issty inym  sądu  ziem. upits: naznaczony , po
zaięciu dób r  D zw onogola  • i E gaudz  w pcie upits: leżących
posesyi W .M icha laD ysz te r lo fa  P o ru c z n ik #  w oyakllossy isK ivh^

1



aa rsecz kredytorow , po oddaniu onych w admmistracyą 
po nazmaćzeniu tychże dóbr w ym iaru, i po ułatwieniu 
wszystkich reguł rzeczonym dekretem remissyinym prze­
pisanych, bb wieszcza wszystkich wierzycieli W . Michała 
Dysterlofa Porucznika ażeby na dniu i  augusta roku ui-  
uieyszego 1 8 1 0  z dowodami p retensye wykazuiącertii W 
dobrach Dzvvonogole stawali, albowiem w tym czasie dla 
dopełnienia satysfakcyi kredvtorom sprawa do ostatecznego 
rozsądzenia wziętą zostanie.

W iktor Sugietto ziemski dekr upits; i exdy regent

* K onsystorz Rzym sko-Katolicki duchowny M e tro ­
politalny mohilewski, na skutek podaney pt-oźby od Juli­
anny K atarzyny Nuczy mieszkaiącey w  Peterzburguj re- 
kwiruie prześwietną publićzność, aztili niema kto wiado­
mości o życiu, lub śmierci męża iey józeffa Nuczy W łocha, 
który  krótko przemieszkawszy z swoią żoną, z Petera- 
burga od lat kilku wyiechał, dotąd do niey nić po.vraca 
i  niewiadomo gdzie się teraz z nayduie żądając zawiado­
mienia .tego konsystorza— Roku 1810 czerwca 4  dnia

Asesor Kanonik Mohilewski X . Antoni Sychra*

1 Do pewnego domu potrzebuie się madam czyli gu­
wernantka uinieiąca gruntownie francuski i niemiecki języ­
k i— Życząca poświęcić się na takowy obowiązek, raczy 
zgłosić się do W . Eydziatowiczowey mieszka­
iącey w domió by wszem Autosielskicb pod tatarską bra­
m ą, a tam o obowiązkach swoich, i o nadgrodzie za one 
odbierze zupełną wiadOmoś^.

X Z Powiatu Mozyrskiego roku  1810 Junii 9 celeitt 
wyszukania rodzeństwa z  linii męskiey albo w niedosta­
tku oney z żenskiey, do publiczney {wiadomości rzecz na­
stępna— Od la t praw ie 5o iak w powiecie m ozyr: na u -  
sługach zostaiąc w domie JW W ch  Jeleńskich nayprzód 
oyciec podobno Heronim MiładoWski pósledniey Hyacynt 
i ' W ładysław  zmarli wszyscy, W ładysław  zostawił syna 
Adama z Korewianki spłodzonego od lat 4ch wieku i m a­
jątku sumownego do 3o,ooo -łłch czy więcey— W olą o- 
ilateczną zeszłego W ładysław a Rott Rzeczycfeiego zosta­
wieni opiekunami W  W . Audrzey Pokład Niekraszewicz 
por: wóysk Rossy i :deputatt pttu: mozyr: tudzież Józef 
Krasiński Lows Orszań: nieubliżyli dowodu przyiaźni po­
stępkiem dla dobra nieletniego uczynionym——Z ustronia gdy 
W W n i Medzwiedzcy i Kozłowski tytułuiąc się fam iliantą- 
mi po Miładowskich przedsięwzięli proceder w Gubernii 

.W ołyńskiey pcie Ow ruckim  nad mysi prawa k o n s iy 64 roku 
potioritatem dóbr ad fundum stosuiącego: przestaiąoy na swo 
im i ubiegać się za cudzą starannością niechcąc, ani nada- 
ney opieki gwałtownie trzym ać nieźądaiąc, obwieścid 
maią honor prześwietną publiczność aby sukcesso: M iłado- 
wskich naybliźsi zgłosili się. Z mocy proźb od opiekunów 
podpisuię—-  A ntoni Olewmski komor: pottowy m ozyr

2 Sąd taxatorsko exdywiżorśki na skut*k dekrętu ziems 
stwa upitskiego, w d. s 3 marca, w  roku teraznieyszym 
zapadłego, w komplecie zo trzech osób: to iest z W  
Tadeusza Olechnowicza Prezyd: Ottona Roppa, Józefa 
Brtm ana sędziów ziem; upit: złożony , do maiętności Ł a- 
azmen Pomusza W* Jana R afała Halina dziedziczney, 
w dniu 9 maid tegoż przybył: a przedsiębiorąc wszystkie 
kwesty e tak względem tego maiątku, iakoteź dóbr Sztylkien 
Pomusza samey W , H ahnow ey tym że dekretem poru- 
czone ułatwić, to wszystko postanowił, co na mocy prawa 
wyrokami pierwszego ziazdu dylJaGyinemi właściwem być 
okazało się: szczególnie po nakazaniu rozmiaru geometrycz­
nego Łaszmen i Sztylkien Pomuszow, po dopełnioney In -  
weutacyi 1 przeznaczeniu adm inistracji o ras kOmperlasyi,

czynność «woią do dnia i 5 gbra roku upływaiąeego dla 
ukończenia oney O sla tecsnego  w maiętności Łazmen P o- 
muszn, odłożył— A ponieważ tym wyrokiem dyliacyinym 
komportacya na dzień 1 następującego raca 7b ra ,  z o b o ­
wiązkiem składania przez wszystkie strony do exdywizyi 
wchodzące dokumentów,przeznaczoną została, zatem Według 
wyrazów tegoż dekretu złożenie papierów w kaneęllar\i 
grodzkiey npitj w ciągu dni 10, począwszy od naznaczo­
nego  term inu uskutecznić się powinue, tychże dokumen-
ow lokacya do dnia 1 8bra tegoż roku iest zastrzeżoną _
eby zaś kredy loro wie i dalsze do tego dzieła W pły-  
aiące strony nie Wiadomością o nastaniu onego nie wy- 
awiały się, i pod utratą pretensyi dowody swoie iaw iły 
scy podpisany na skutek zalecenia pomienionego sądu 
lę awizacyą do Redakcyi gazet kuryera litt, dla ogłosze­
nia trzykrotnego, podaię,

Adam  Jasieński regent rOCdywizorski.

a Prześw ietna Publiczność!,w przyszłą Niedzielę to iest 
dnia 10 iuliii 1810 roku dana będzie wielka Opera we

I o 0noikS ’ ’ n P- Ch'rubi”i''S”’ P»J «ł‘-fcaD O D O ibK A , Rzecz się dzieie w Polszczę.

Ś Na lićytaayi w Rządzie Imperatorskiego wileńskiego
U niw errytitu , wypuszczającego się w t r z y le tn ią  aręde 
Młynu królewskim zwanego, w mieście W ilnie położone­
go, na dniu 21 teraznicysze^o czerwca odbytey, została 
oświadczona summą arędowna rocznie rubli 3 5 i 5. Rząd 
Uniwersytetu o lakowęy arędzie oświądczoney publiczność 
uwiadamiaiąc, dzień 19 następuiącego mca Jipca za iedeu
1 ostatni term in przeznaczą, na którym życzący sobie miec 
arędę pomienionego młynu, z postąpieniem wyźszey opła­
ty , zechcą stawać na tę ostateczną licytacyą, odbyć się 
m aiąrą na. sessyi Rządu Uniwersytetu w dniu wyż p 0- 
roiemonym o godzinie 6tey po połuduiu: warunki kon­
traktu są każdego czasu do przeyrzenia w kancellaryi U - 
mwersytetu. Działo się w W ilnie d. 28 czerwca l 8 i «

Jan  Bobowicz Lustrator D óbr Uniwersytetu.

» Pozostała stadniną po X riu  G L . M ikołaia R ą -
ziwile w maiętności Lubczu pierwiey teraz w Czeresach 

W Dzisnienskim będąca przedawać się będzie przez lićy- 
tacyą od a6  lipca 1810 roku, Amatorowie znaydą n a y -

tdepszego gatunku klacze ogiery i konie tak wierzchowe 
lako tez do pociągu.

2 Podaie się- do wiadomości, iź dom murowany o ach
piętrach ze sklepami, przy którym  i część drewniaftefi.
zabudowania, na. ulicy tatarskiey pod nrem 660 Tar: a
pohcyiskim N. 71 sytuowany, ieśt do sprzedania, ktoby
sobie życzył ony nabyć, w każdym czasie u aktora w
ym źe domie mieszkaiącego o ćenie i ugodzie dowiedzieć 
« ę  mozck,

i  P o  zeyściu bezpotomnym w dobrach Łuczycy w mozyr: 
Benedykta Woyeiechcwskiego, W z y w a ią  się naybliżśi su- 
kcessorowie z dowodami legitymacyi do dziedzica dóbr

pozostałości ^  ° debrania wszelkiej po nim
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